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(P) Może jedynąkorzyś- cowaniu i dochodowym, 
cią, jaką  zapisać można w -przebudowanym przez od- 
dziedzinie naszej finanso- rzucenie wszystkich płat- 
wości, jes t  przekonanie ników niższych kategorji. 
dziś powszechne, że po- W  zakresie opłat skarbo-

II u j  i  n U W krótkim czasie okate aię na ekranie naszego kina wizja historyczna _ p.Ł̂  
U W MO 'Ai 1863 za tie powieści Żeromskiego " 1 ' — '

będri® osobno ogłoszone.
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Dziś i dn i n as tęp n e . 
O sta tn ie ' p o że g n a ln e  w y stęp y  
n asze g o  u lubieńca z A m eryki 

ED D IE PO LO  
w  o b raz ie  r

W ALKA A T LE TO W,
Baczność! j Baczność!

W k ró tc e  g ro zą  p rze jm u ją ca  
no w a m isja  TARZANA  p. t.
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WIEK,NA RZEKA. 0 dniu sainawisnia biletów

D z iś  i dni n as tęp n y ch .

Ludzie i le s lje
N ajw ięk szy  film am ery k ań sk ie j  w ytw órn i w roli 

g łów nej w szech św ia to w e j  s ław y  8  0B.
S zcz eg ó ły  w  afiszach.

N O W O Ś Ć  w  dziedz in ie  k iuem atog ra f j i .

prawy spodziewać się nie 
można nagłej, że nasz stan 
finansów, to choroba prze­
wlekła, k tórą  trzeba bę­
dzie leczyć lata. W  mowie 
nowego ministra skarbu p. 
jastrzębskiego jest to je ­
dynie uwagi godne i no­
we, że nie obiecuje spo-

wych ustawa unifikacyjna, 
obowiązująca wszj^stkie 
dzielnice, jest w opraco­
waniu, ale nie będzie mo­
gła być gotowa przed koń­
cem roku. W  polityce in­
w estycyjnej—mówił mini­
ster—muszą być brane pod 
uwagę przedewszystklm

łeczeństwu ratunku rychłe- najbliższe potrzeby gospo-
go i zaznacza, ze na gości­
niec bity z finansami na­
szymi dostaniemy się mo­
że za lat pięć, że obecne 
zarządzenia nie mogą nam

darcze, wszelkie zaś zada­
nia, nie odpowiadające te­
mu warunkowi, muszą cze­
kać swej kolei aż do 
chwili ułatwień kredyto-

S F I N K S
Od 25-go do 1-go paźd z ie rn ik a  
dla dzieci i m łodzieży  dozw olone

„ h a m l c t **
dram at h isto ryczny^  w  7 część, 
n ajw iększe dzieło  S zek sp ira  w  
ro li g łó w n ej s ły n n a  A S T A  

XILSEN.

Baczność! Baczność!
Od 2-go październ ika  

w ielk i d ram a t cy rkow y  p. t.
„ ¥ Y G fl¥ S I© A <4

d ą b r o w a .
J50OEOH”  DĄBKOWA

O d  S s  w rześn ia  do 1 p s ż d n s rn ik a  
IV J o s t . to ia  Barja w ie k ń g o  sasery- 
kaliskiego l-.lron b  ovklu „HERKULES 

GZAttHTCH 9$K“ t

Z d e m a sk o w a n i
D r a m a t  z  p r z y g o d a m i w  6  c*.

W  roli głów nej imany jako „Targam”
e l k s s  l i n c o l h .

Kino-Venus
Od srlerUu 26 w rz .  do niedzieli 1-go 

paźd z ie rn ik a  V ts  Serja p. t.

„Utracony k r a j "
z cyk lu  o b ra z u  „ T a jem n ice  dz ik ich  
d innglł* , j den  z najw yg ina ln ls j 
s iy ch  film ó w . W ro li  g łów nej n ie ­
zrów nana  p ięk n o ść  M ISS HANSEN. 
Dla dz ieci i m ło d r ie iy  d ozw olone.

Zliti&B TELEFOltiH SBSIlilECkiCH
podaje d o  wiadomości p. p Abonentów, przyłączonych g o  
stacji telefonicznych w Sosnowcu, Będzinie Dąbrowie, Cze­
ladzi, G ranicy, Sławkowie i Ząbkowicach, że w myśl z a ­
tw ierdzenia Ministerstwa Poczt i Telegrafów z da. 25 w rześ .  
śa ia  r.b. od 1 października 1922 r  opłaty abonam entow e / o T 
stały zmienione w sposób następujący

I kat: dia mieszkań pryw atnych . . 25.000 mkp kw art.
II „ dla biur, kantorów i t p . . .  40.000 „ „
III „ dla sklepów banków, hoteli

restauracji i t. p. . . . . . . .  ÓOTOO „ „
Za apara t d o d a t k o w y .................... * 25.000 „ „
O plata  jednorazowa p r z y  zamówieniu telefonów, wy­

nosi mkp. 150.000.
Wszystkim Panom Abonentom brnlą rozesłane Blankie 

ty N adaw cze P.K.O. z wyszczególnieniem należnych opłat 
za  abonament, jakie powinny być wpłacone w na bliższym 
U rzędzie  Pocztowym.

Bbższych informacji udziela Biuro Telefonów (czynne 
od 9 rano do 1 i od 2 do 5 p.p. w soboty od 9 rsno do 2 
p.p., teł. A- 68) mieszczące się przy ul. 3 Maja j \ p2 4. (Dom 
kolejowy obok telegrafu.

4 0 6 9 - 2

przynieść ratunku. Było- wych. P rzy  układaniu bu- 
by źle, gdybyśmy się łu- dżetu plan gospodarczy na
dzili rychłą naprawą. Co 
p. Jastrzębski w swoim 
expose powiedział, świad­
czy również w wysokiej 
mierze o optymizmie jęgo, 
ale może być, że ten opty­
mizm wobec położenia rze

najbliższą przyszłość zo­
stanie zbudżetowany i no­
wemu rządowi przedsta­
wiony. s tosu jąc  taką  po­
litykę, możnaby rachować 
iż w przyszłym roku de­
ficyt nie powinien być

czywistegoszkodłiwymbyć większy jak  30 proc. ogól­
nie może. Budzącym uf- nej sumy wydatków.
ność jes t  to, iż nowy mi­
nister wyraźnie powiada, 
że nas nic zbawić nie mo­
że, że naprawa finansów

Doktór med ;

J. H A Ł A C Z
b. dyr. szp ita la  w en e ry czn eg o

Choroby sk ó rn e  i weneryczne.
P rz y jm u je  codzienn ie oprócz 
św iąt od 9—11 i 3—7 po poł
Sędzin, Piać 3-go Maja Jń 3. I p.

Lekerze-dentyścl 
MABJA T El OH NER 

LUOM TEIGHNER ALTMANOWA
SOŚOTWiEC, Modrza:ow8ka 41,!! piętro, 
p rzy jm u ją  codziennie od g . 9 rano 

do  7 w ieczór 5237

Trudno tutaj być inne­
go zdania. Tylko podatek, 
k tóry  zmusza nas do o- 
szczędności, może państwu 

w ym agaszeregulati  współ- przysporzyć dochodu. Bez
pracy całego społeczeństwa, wątpienia społeczeństwo

Co do zaprowadzenia no- zgodzi się na zasadę po-
wej waluty, to plan ten  datkową, chodzi tylko o

to, aby ono miało, pew­
ność, że ten  dochód zo­
stanie zużyty przez rząd 
rozumnie. Społeczeństwo 
musi mieć zaufanie do rzą­
du i to zaufanie rząd zdo-

trzeba przyjąć z pewnymi 
zastrzeżeniami,—nie jest on 
w każdym razie próbą n ie­
winną, lecz może stać się 
ryzykiem niebezpiecznym.
Zdrową jest jego zasada 
pomnożenia dochodów pań będzie, jeżeli na jego cze- 
stwa za pomocą podatków, le stać będą ludzie z cha-

mradzitott
b, lekarz szpitali chorób 
wenerycznych i skórnych

Giiorobf weneryczne skórne 
i ffioczspłnśsws. 1342

Przyjmuje od 11—2 i oó 6—8.
P»nie 6— 6.

Soenoaieo Kowalska 2 m. 7 (2 p)

I

DOKTÓR 3 8 9 2K. T r o p p a u e r
Choroby: skórne  (w łosów) 

w eneryczne .  Analizy mikrosk.
Przyjm .: 11 — 1 i 5—8. P an ie  4—5.
SOSNOW IEC, Małachowskie­

go Na 5 parter.

H e k t o r

L i i t t s p n a p r
CHQ80BY SUtfeNE, WŁOSÓW, 
WENERYCZNE, (NIEMOC PŁCS0WU)
Analizy mikroskopowe 

Przyjm. 9 - -1 2  i od 8—8.
Panie: 5—6. 3̂922

Sosnow iec, ul. Modrzejewska 39, li p.

Minister słusznie powie­
dział, że na najbliższe la­
ta  nasz system podatkowy 
musimy oprzeć na podat­
kach bezpośrednich: grun­
t o wy m,  zreformowanym 
zwłaszcza w Małopolsce, 
budynkowym na rok  1923,

rakterern, nie protegowani 
przez partje, ludzie mo­
ralnie zdrowi, posiadający 
odpowiednią wiedzę. Czy 
takich ludzi mamy? Czy 
ich dopiero w młodym 
naszym państwie wycho­
wać musimy? W  naszym

o ile nowy sejm zgodzi się społeczeństwie m u s z ą  
przenieść go na rzecz skar- dojść do władzy elementy 
bu — dając miastom ekwi- niedostępne łapownictwu, 
walent w innej formie, da- protekcji, prawdziwi mę- 
lej podatku przemysłowym, żowie stanu, możliwi tyl- 
a zwłaszcza obrotowym, ko tam, gdzie jest opinja 
k tóry  znajduje się w opra- kraju zdrową.



SPRAWY WYBORCZE. Grecy chcą walczyć o Tracją,
Baczność!

Rząd przedłuży! spraw­
dź aaie list wyborczych do 
dnia 5 październiku. 1 
dobrze się  stało. Bo spisy  
wyborców są  bardzo nie­
dokładne, a mimo mawo- 
ływań wyborcy szczędzą 
sw ej fatygi i nie sprawdza­
ją, czy są w niesieni na 
listy, chociaż jest to ich  
obow iązkem . Mamy na­
dzieję, ż® nasze naw oły­
wania poroszą ospałych 
i  że wreszcie zgłoszą się  
do odpowiednich biur wy­
borczych.

Ostatnie listy państwowe.
W  ciągu dnia wczorajsze- 

o zostały w gen. kom. wyb. 
łożone następujące listy pań- 
twowe.
Nr. 15, chłopskie*stronnictwo 

adykałne. Na czele listy stoi 
poseł ks. Okoń i poseł Kurach 
wystąpił z P. S. L.)

Nr. 16, o t r z y m a ł  blok 
mniejszości narodowych. Na 
zele listy stoi p Grinbaum 
zaak, następnie ks. kan. Klinke_ 
niem.), p. W assynank (soc.- 
ed. z Chełma), p. Taraszkie- 
Yicz (Białorusin z Wilna), p. 
Serebrannikow, znany działacz 
osyjski, występujący prze­

ciwko autokafalji cerkwi pra- 
vosławnej w Polsce, agent 
trcybiskupa Eulogjusza.

Ńr. 17, otrzymało zjedno- 
:zenie stronnictw naród ży~ 
lowskiej (galicyjscy sjoniści) 
ip. Reich, Rozmaryn i in.

Nr. 18, — komitet wyborczy 
mwalidów i zdemobilizowa- 
■yrh wojskowych.

■ "tał dany drugiej 
którą

W . ki de-
nokratyczny ■ y. Na

czele listy stoją pp. ł in^ -ho rn  
Pryłucki.
Nr. 21,, otrzymał komitet/wy- 

iorczy niezależnych socjali- 
/  Jtów z p. dr. Drobnerem na 

7 :zele.
O godz. 6 wieczorem upły- 

lął termin składania list pań­
stwowych do sejmu, wobec 
czego komisarz generalny wy­
borczy zamknął te czynności.

Związek Strzelecki  
wobec wyborów.

Zarząd główny związku strze­
leckiego wydał do wszystkich 
swye1- organizacji okólnik, w 
U  wyjaśnia, że zw. strze- 

ko organizacja wojsko- 
* howawcza, bezpartyjna 

w akcji wyborczej nie

bierze, oraz zachęca członków, 
jako wolnych obywateli do 
wypełnienia obowiązku i gło­
sowania wedle sumienia swe­
go i przekonań; przy tym nie 
powinni oni dopuszczać czy 
■przyczyniać się do jakich­
kolwiek gwałtów krępujących 
wolność słowa i swobodę 
przekonań.

Wybory na Śląsku Górnym.
W edług dotychczasowych, 

nieurzędowych jeszcze danych 
ifw trzecim okręgu wyborczym 
blok narodowy odniosł zupeł­
ne zwycięstwo: blok narodowy 
uzyskał 7 mandatów. P. P. S. 
jeden, narodowa partja robot­
nicza jeden, niemiecka '"partja 
katolicka trzy, niemiecka part­
ja narodowa dwa, niemiecka 
partja socjalistyczna jeden.

l i t ś c t  ważne.
(Z  pism i depesz wczorajszych!.

— Poseł polski w Rydze, 
dr. Jodko, zawiadomił urzę- 
downie łotewskie ministerjum 
spraw zagranicznych, że sejm 
polski ratyfikował warszawski 
układ z dn. 17 marca r. b.

— Śledztwo prowadzone w 
sprawie bezustannych zama­
chów ukraińskich w Małopol- 
sce wschodniej ustaliło, że ca­
łą zbrodniczą akcję prowadzi 
nieliczna garstka dobrze płat­
nych akademików ukraińskich. 
Pieniądze na ten cel idą via 
Wiedeń, Berlin. Celem tego 
planu utworzenie republiki 
sowieckiej na terenie Mało­
polski wschodniej.

—Rosyjski komisarjat spraw 
zagranicznych ułożył plan za­
warcia przymierza między 
Rosją i kaukaskimi republika­
mi a Turcją, Persją, Bucharą, 
Afganistanem i Mongolją.

W  tych dniach ma podobną 
propozycję postawić rząd an­
gory Afganistanowi. Wedle 
wiadomości, pochodzących z 
Moskwy, przywiązuje rząd so­
wietów wielkie nadzieje do tej 
ententy W schodu jako prze­
ciwwagi wielkiej i małej en* 
tencie w Europie.

— W  Konstantynopolu wiel­
ki wezyr, oraz ministrowie 
spraw wewnętrznych i zagra­
nicznych podali się do dymi­
sji. Przewidują uformowanie 
gabinetu nacjonalistycznego.

— Rząd bułgarski zaprze­
cza wiadomościom, podanym 
przez prasę wiedeńską, jako­
by na ulicach Sofji rozegrały 
się walki. W  całym państwie 
zarówno jak  i w stolicy panu­
je  zupełny spokój i porządek.

— Pokojowa konferencja w 
W enecji rozpocznie się pra­
wdopodobnie 15 października.

u o MM).
122.

Ni , c obchodząc stół wo­
koło, spostrzegł między za­
proszonymi Loriota.

— Otóż właściciel fiakra, 
który odwoził ze stacji do 
„Hotelu Indysk’ego" Edmunda 
Beraud — wyszepnął — i on 
więc zna tę całą rodzinę... 
Dobrze o tem wiedzieć.

Podczas pierwszych dań 
śniadania, w zebraniu panowa­
ła cisza, prawie milczenie. 
Było już późno, każdy był 
głodnym, myślano więc tylko 
o zaspokojeniu żołądków.

Zajadano z apetytem.
Yerriere jedynie nie dzielił 

ogólnego .zadowolenia. Z aled ­
wie końcem widelca dotykał 
potraw na talerzu.

— Niesympatyczna fizjogno- 
mja tego bankiera...—pomyślał 
Desvignes.— Zła to być musi 
n a t u r  a... Przysiągłbym, że

przybył tu wbrew własnej wo­
li i chęci... Czuje się być nie 
w swojem otoczeniu i jawnie 
to okazuje, mimo, że oni 
wszyscy są jego krewnymi. 
Lecz... — dodał wpatrując się 
weń zdaleka — ja coś innego 
jeszcze w nim odkrywam. 
Twarz jego nietylko wyraża 
niechęć, znudzenie, ale jakąś 
głęboką troskę... obawy. Miał- 
żeby ów krętacz znajdować 
się w złych interesach? Ileż 
trwałych i silnych pozornie 
fortun w proch się rozpada 
za jednem ciosu uderzeniem? 
Należałżeby i on do tej liczby? 
Ach! gdyby tak było, miałbym 
już naprzód wygraną w mem 
ręku!

Desvignes zwrócił następnie 
uwagę na wicehrabiego de 
Nervey.

— Temu to—rzekł — zaled­
wie kilka miesięcy do życia 
pozostaje. Nie ma co nim się 
zajmować. Porozumiewa się 
wzrokiem z Melanją Gauthier... 
O! tam między nimi coś wię-

Ateny, 28 września.
Wiadomość o postanowie­

niach konferencji paryskiej wy­
warła wśród ludności ogrom­
ne zaniepokojenie. Utrata Tra- 
cji i Adrjanopolu je s t  tym bo­
leśniejsza, że oznacza runięcie 
w gruzy marzeń o potędze 
mocarstwa. Ogromne masy 
uchodźców z Tracji powracają 
do Aten. W  Tracji skoncen­
trowano wszystkie wojska, ja- 
kiemi jeszcze rząd grecki roz­
porządza. Siły te obecnie oce­
nia się na 100 tysięcy ludzi. 
Grecy chcą walczyć do osta­

tniego żołnierza i nie r ezygnu­
ją  ze swoich praw do Tracji.

Katastrofy kolejowe 
na 0. Śląsko.

Katowice, 28 września.
Wczoraj między Rudą a Za­

brzem na polskiej stronie na­
jechał pociąg osobowy na to­
warowy. Trzy osoby zostały 
zabite, przeszło 20 rannych.

W  niedzielę wydarzyła się 
podobno katastrofa koło Tar­
nowskich gór. Ofiarą padło 
kilku zabitych i kilkunastu ran­
nych.

Glosy czytelników
Szanowny Panie Redaktorze!

W  imię sprawiedliwości i 
bezstronności uprzejmie pro­
szę o pomieszczenie tych kilku 
słów na łamach swego po­
czytnego pisma.

W  N rze 212 „Iskry" w swym 
tendencyjnym sprawozdaniu z 
posiedzenia rady miejskiej w 
dn. 21 b. m. pan Cw. wywnio­
skował z mego przemówienia 
w sprawie budżetu mającego 
powstać miejskiego przytułku 
położniczego, że opozycja mo­
ja  co do otwarcia tej instytu­
cji wypływa z „obawy konku­
rencji". Pan Ćw. dowiedział 
się, że mam zamiar otworzyć 
w Sosnowcu prywatny zakład 
ginekologiczny."

Pan Cw. obawia się że naju­
boższa ludność, bezpłatnie le­
czona przez miasto, nie będzie 
korzystała z mego zakładu pry­
watnego, przyczyniła się do 
mojej opozycji.

Celem przedstawienia fak­
tycznego stanu poruszonej 
sprawy, pozwolę sobie w krót­
kich zarysach wyjaśnić dwa 
odmienne poglądy naszej ra­
dy miejskiej co do uregulowa­
nia naszego stanu szpitalnic­
twa.

Jak wiadomo, w Sosnowcu 
obecnie istnieją różne insty­
tucje, które się zajmują lecz­
nictwem. Istnieje kasa cho­
rych, która opiekuje się war­
stwą ludności pracującej. Pań­
stwo zorganizowało pomoc le­
karską dla swoich urzędników: 
poczty, telegrafu, telefonu, ko­
mory i t. d. Kolej oddawna 
prowadzi swój samodzielny 
system lecznictwa; przemy­
słowcy, kupcy, samodzielni 
rzemieślnicy mają wolny wy­
bór lekarzy. Pozostałą naj­
uboższą nie zarobkującą war­
stwą ludności winien zaopie­
kować się magistrat. Ta oto 
część mieszkańców stanowi 
bardzo mały odsetek (dokład­
ne cyfry podam w następnej 
korespondencji) ludności na­
szego miasta.

Gdy jedni z pp. radnych do­
magają się otwarcia różnor o d-

cej istnieje po nad kuzyno­
stwo.

„Ów Paweł Beraud,—mówił 
dalej, rozpatrując wszystkich 
kolejno-—to samolub ostatnie­
go rodzaju. Zadowolony z sie­
bie i wyłącznie sobą zajęty, z 
tym łatwa będzie sprawa.

„Stary Piotr Beraud, w któ­
rego szklanki wina ^wsiąkają, 
jak woda w gąbkę, z nosem 
rubinowego koloru, na tego 
też łatwo będzie sposób od­
naleźć.

Tu  przerwał. Poczęto obno­
sić następne dania, przy któ­
rych zebranie nieco się oży­
wiło.

I Verriere nawet nieco się 
rozweselił, patrzył mniej p o ­
nuro. Wzniósł pierwszy toast 
za pomyślność młodych mał­
żonków, przyczem ofiarował 
Wiktorynie ślubny podarek.

Było to safjanowe pudełko 
zawierające wewnątrz piękny 
złoty zegarek z łańcuszkiem 
co ucieszyło nadzwyczaj no- 
wozamężną, a Piotrowi Bćra-

nych samodzielnych szpitali 
dla miasta bez względu na ma­
ły kontyngent chorych i ko­
losalne koszta, związane z ur 
trzymaniem tych zakładów, 
drudzy nie odrzucając, bynaj­
mniej potrzeby leczenia ubo­
giej miejskiej ludności, twier­
dzą, że Sosnowiec nie je s t  w 
stanie prowadzić samodzielnie 
szpitali.

Zadanie to spełnić może je ­
dynie mający powstać „Zwią­
zek celowy" miast Zagłębia. 
Ten Związek da odpowiedni 
i dostateczny kontyngent cho­
rych i wspólnymi siłami rów­
nież zapewni byt szpitali. Brak 
komunikacji między miastami 
Zagłębia może być zażegnany 
przez tenże związek. Otóż ja 
należę do zwolenników tego 
drugiego poglądu i dlatego 
jestem  przeciwny otwarciu sa­
modzielnego miejskiego przy­
tułku dla położnic.

Jest jeszcze jedna przyczy­
na, która mnie zniewala cło 
opozycji w sprawie urządzania 
samodzielnych miejskich szpi­
tali w Sosnowcu. W edług 
państwowej ustawy kasom 
chorych przysługuje prawo 
umieszczania swoich chorych 
w miejskich szpitalach, przy­
czyni kasa płaci poło-wę fak­
tycznych kosztów utrzymania. 
Nie mam prawa, jako radny 
miasta, obciążać budżetu miej­
skiego niepotrzebnymi wydat­
kami, tymbardziej, że kasa 
chorych rozporządza bardzo 
pokaźnymi sumami dochodo­
wymi. Uważam, że budżet 
miejski znacznie się zmniej­
szy, o ile magistrzt umieszczać 
będzie małą garstkę swoich 
ubogich chorych w istnieją­
cych szpitalach kasy chorych, 
po uprzednim porozumieniu 
się.

Racz przyjąć, Szanowny Pa­
nie Redaktorze, wyrazy g łę ­
bokiego szacunku i poważania.

Dr. A. Perelman.

Szanowna Redakcjo!
W  Nr. 215 „Iskry" z dnia 

27[IX 1922 r. ukazał się arty-

ud dało sposobność do nowych 
dowcipów.

— Otóż prawdziwie bankier­
ski podarunek! — zawołał. — 
Zegarek jak  dla księżniczki! 
Nieszczęściem jednak Wikto- 
ryna nosić go pewno nie bę­
dzie... Chyba raz jeden, gdy 
gdy go poniesie do lombardu...

Ogólny wybuch śmiechu 
przyjął ów zręczny żart s ta­
rego gałganiarza.

— Kto wie, mój szwagrze— 
mówił on dalej — czy procent 
z jakiej odsetki nie przydałby 
się lepiej tym dwojgu głupta­
som którzy się pożenili, nie 
mając grosza tak jedno, jak 
drugie.

— Lecz nie... nie! mój stry­
ju! — zawołała żywo Wikto- 
ryna. — Ten piękny zegarek 
sprawia mi stokroć większą 
przyjemność nad wszelkie p ie­
niądze.

Tu  powstawszy, poszła zło­
żyć podziękę Verriprowi.

Aniela wsunęła już w rękę 
nowozamęźnej swój skromny

kuł „Z posiedzenia rady miej­
skiej", w którym czytamy, że 
rada m. Będzina uchwaliła, że 
ma się czyścić kominy co 3 
miesiące. W  tej sprawie zwią­
zek kominiarzy daje następu­
jące uwagi, że, jeżeli kominy 
wymiatane co miesiąc od da­
wien dawna dawały na terenie 
Zagłębia Dąbrowskiego dla 75 
ludzi pracę, to obecne posta­
nowienie rady miejskiej m. 
Będzina zrobi to, że 50 ludzi 
znajdzie się na bruku, bez. 
żadnych środków do życia. 
Aby zaś temu zapobiedz, na­
leżałoby płacę dotychczasową 
100 mk. od czyszczenia 1 ko­
mina podnieść do wysokości 
300 mk., czego jednak związek 
kominiarzy nie radzi ze wzglę­
du: 1) że nieprzyzwyczajeni
do takiej drożyzny nagłej 
właściciele domów sprzeczali­
by się przy zapłacie kominia­
rzowi, co wywoływałoby czę­
ste skargi i sądy i 2) że ze 
zmiany takiej mogą wyniknąć 
takie konsekwencje, jak częste 
alarmy straży ogniowych do 
pożarów sadzy, (wynikających 
z tak rzadkiego wymiatania), 
czego właśnie związek komi­
niarzy na swoją odpowiedzial­
ność wziąć nie może.

Z głębokim szacunkiem 
M. Michaliki, majster 

za związek kominiarzy.

W sprawi •• sem inarium  
żeńskiego.

Wobec wielkiego zaintereso 
wania się sprawą organizacji 
seminarium żeńskiego w Sosno­
wcu zasiągnęliśmy informacji u 
czynników kompetentnych, które 
wyjaśnia ą:

Kuratorjum chętnie widziało­
by organizację seminarium źeń-. 
skiego w Sosnowcu. Jednak z 
powodu spadku waluty fundu­
sze państwowe t a  organizację 
pań twowego zakładu są wy­
czerpane Fundusze uzyskat 
będzie można na państwowy 
zakład od Nowego Roku 1923 
gdy będzie nowy budżet. Aże 
by nie tracić czasu bo i tak 
pora spóźniona doradza kurato 
rjum stworzyć w Sosnowcu pry 
watne chwilowo seminarjum n? 
przeciąg kilku miesięcy staregc 
roku kalendarzowego. Lokal, 
grono nauczycielskie przygoto 
wane. Oczekiwać należy ostat 
niej decvzii kuratorjum w tych 
dniach, gdyż w tej sprawie wy 
jechał do Warszawy inspektor 
szkól powszechnych Po po 
w rocie inspektora podamy w 
„Iskrze" dalsze w tej sprawie 
wyjaśnienia. Jest dążność, by 
seminarjum uruchomić 1 paź­
dziernika, W i tym roku ma 
być stworzone prowizorjum i 
sem żeńskie będzie podlegać 
kompetencji dyrekcji seminar, 
męskiego.

Bronisław Knothe.

podarek. Był to maleńki wo­
reczek, zawierający w sobie 
pięćset franków w nowych 
złotych luidorach.

Wiktoryna nie posiadała się 
z radości. Te kilkadziesiąt 
sztuk złota jakże się mogły 
jej przydać w razie nieprze­
widzianej potrzeby!

Odtąd szczera wesołość o- 
garnęła wszystkich. Gwar p o ­
wstał na sali, z czego korzy­
stając Vandame i Aniela za­
częli poufniej z sobą rozma­
wiać, do czego sposobności 
dotąd znaleźć nie mogli.

XXVII.
— Ukochany mój... — szep­

nęło dziewczę porucznikowi— 
wierzaj mi, iż jeżeli nalega­
łam na ojca, aby tu przybył, 
to jedynie tylko dla widzenia 
się z tobą. Bądź przekonanym 
iź mimo wszelkich przeszkód, 
jakieby nastąpiły, ja  niezmien­
ną dla ciebie pozostanę!

D. c. n.



Kroniki .
K&levdarcyli.

Dziś M ichała Srch, 
ju t ro  H ieronim a k ap i.
W sch. słońca 5.55 

Zach. „ 5.46

. KARUZEL.
Zaiste., h u m o r  mieć je s t  trudno. 
Kręcimy się jak  w  karuzeli.
Czy rzeczyw iście  je s t  tak n udno ,  
Czyśmy się ty lko postarzeli?

W ybory... Z kandyda tów  ścisku 
Czy coś m ą d re g o  się urodzi?
Gdzieś tam  k toś  komuś dal po pysku 
Lecz nas  to całk iem n ie  obchodzi.

Że tu rek  ostro g re k a  p ie rze  
Nie smuci nas  to, ni weseli. 
Konstantyn ponoś te raz  b ie rz e  
P rzydom ek  króla D ardaneh .

Prasa? za rów no  nas już nudzi 
Organ w arszaw ski czy krakow ski 
Dwunastu  na js ław nie jszych  ludzi 
W ynalazł w  P olsce  p an  Dąbrowski.

Na czyje jś  skóry  aksamicie 
Takbym  się pasł,  jak  g ło d n e  wołKi 
Jest ktoś, dla kogo da łbym  życie. 
A m ogę tylko dać fijołki.

Umierać szkoda a żyć trudno  
W  ciągle te j  sam ej karuzeli.
Czy rzeczyw iśc ie  je s t  tak nudno. 

;yśmy się tylko p o s ta rzed ?
Nemo.

Walka z drożyzną. W dniu 26  
m. pod. osobistym kierunkiem 

starosty odbyła s>ę generalna 
jwizja w sklepach, handlach i 
ooperatywach. czy zastosowa- 
f się one do rozporządzenia 
I.S.W. z dn 5VII.22 r  Dz.Ust. 52  
iOZ, 483, a ogłoszonego ludno- 
,ci za pomocą plakatów przez 
itarostwo z dn. 2 VIII 2 2  r. 
Rozporządzenie to dotyczyło 
łbowiązkowego wystawiania w 
iuimscu widocznym cennika 
sprzedawanych towarów oraz 
umieszczania cen na każdym 
artykule.

Policja, piodzielona na bryga 
iy, sporządziła ogółem w So­
snowcu 162 protokuły, w Bę­
dzinie 143, w Dąbrowie 78, w 
Zawierciu 13 

Winni przekroczenia otrzyma­
li doraźnie wezwanie stawie­
nia się w starostwie w następ 
łych bwuch dniach 

W starostwie ośmiu urzędni­
ków sporządza rejestry karne, 
i kary wyznacza sam p. sta- 
•osta i wahają się orfę między 
i.000 0 0 0  a 25000 mk. W  Bę- 
Iz'nie policja obchodziła zakła 
iy handlowe na czele z urzę- 
inikami starostwa.

Wykaz najwyższych kar za­
nieść my w najbliższym mi­
nerze.

„Lutnia robotnicza" . W  Domu 
udowym w Dąbrowie Górni­

czej przy ul. 3 maja nr. 14 po­
wstała „Lutnia Robotnicza" pod 
achowym kierownictwem pro- 
esora muzyki p. Imieli 

Lekcje odbywają się w po- 
liedsiałki i czwartki Nowi mi- 
ośnicy śpiewu zapisywać się 
nogą codziennie od godz. 6 -ej 
lo 7-ej wieczorem w kancelarii 
Domu ludowego w Dąbrowie 
ił. 3 .  Maja 14  

S o s n o w ie c  bez śm iechu. Zda- 
e się, że w tym  tygodniu  
,Chochoł" nie wyjdzie, co 
:aś do „Kwiczoła", to ten  w  
ym tygodniu  nie wyjdzie na 
)ewno, gdyż w redakcji naszej 
lumor wyczerpał się całko- 
vicie, co je s t  z resz tą  rzeczą 
■upełnie zrozum iałą wobec 
Irożyzny.

W ezwanie . D yrekcja  kursów  
landlowych dyr. Zawojskiego, 
Ir, Zawojskiego i dr. S tan ­
iew icza  w  Sosnow cu  wzywa 
wszystkich słuchaczy i słu- 
haczki roku  poprzedniego, 
tórzy dotąd  książek wypo- 
yczonych nie zwrócili, by 
ikowe oddali za zwrotem 
aucji w  sekretarjacie, przy 
1. P iłsudskiego nr. 1 2  parter, 
adto dyrekcja  zawiadamia, 

zapisy na kursa  odbywają
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się codziennie między 4 — 7, 
najdalej do 30 września. 4 0 5 9

Telegram. W y s tęp  p. Zofji 
Pflanz, p rim abaleriny opery  
warszawskiej, p. Anni Kali­
nowskiej, koloraturowej śpię- 
waczki opery  włoskiej oraz p. 
M odzelewskiej i p. T u rzań ­
skiego, śpiewaka opery  pa ry ­
skiej odbędzie się w  niedzielę 
1 października o godz. 8 w ie­
czorem  w teatrze  H enryka  
Czarneckiego. 4073

Kino „Zagłoba" wyświetla o- 
becnie sensacyjny  film p ier­
wszej amerykańskiej w ytw ór­
ni filmowej „Universal Film 
Manufacturing.- C -o“ p. t.: „Lu­
dzie i bestje". Obecnie w y­
świetlana p ierw sza  se rja  tego
0 światowej sławie obraza p.t. 
„Śm ierte lna jazda" obfituje w 
szereg  zadziwiających scen na 
tle przecudnych widoków dzie­
wiczej natury dalekiego zacho­
du. M otywem  obrazu je s t  od ­
wieczna walka o złoto, walka 
prowadzona przez dwu ludzi 
z których jednem u przyświeca 
idea dobra i sp r  iwiedliwóści 
a drugim  kieruje bezw zględna 
żądza osobistych korzyści.W y- 
konawcami głównych postaci 
są najsłynniejsi aktorzy filmo­
wi: Ellen Sedgwick, Bob R e e ­
ves  i Cleo Madison. Publicz­
ność żądna wrażeń może prze­
być w kinie „Zagłoba" chw,- 
le o niebywałym  nastroju.

Z byt nerw owym  nie radzi­
my jednakże  przychodzić, w ra ­
żenie bowiem, jakie  wywołują 
tragiczne l o s y 7 bohaterów 
„Śmiertelnej jazdy" byłyby 
dla nich za silne. Nr. 4074.

Sensacje będzińskie. W dniu 
wczorajszym Będzin przybrał 
wygląd miasta oblężonego. Wię­
kszość s b pów  zamknięto na 
ulicach zaś ożywiony ruch mniej 
szóści narodowej 1 gęste patro­
le policji pieszej i konnej.

Oto ludność będzińska wybie 
rała wczoraj nowego rabina a 
ponieważ odnośne czynniki prze 
prowadzały gwałtowną agitację, 
wspomaganą podobno miliono­
wymi sumami, władne bezpie­
czeństwa u ■ uchowały policję ce 
iem uniknięcia, ekscesów i b ó ­
jek Traf zrządzi! że  w wigi­
lię wyborów pohcia sporządziła 
kilkadziesiąt protokołów za nie- 
ujawnienie cen i brak cemrków, 
a ponieważ oskarżeni dowie 
dzieli się że mają zostać admi­
nistracyjnie u k a r a n i ,  na 
znak pr 'tes 'u zamknięto wcio- 
rai większość sklepów i wysła­
no do starostwa delegację.

Zauważyć należy, iż żydzi 
tak zajęci byli wyborem rąb ­
ną, iż ruch osobowy na kelei 
znacznie się zmniejszył.

N ow e podwyżki p łac robotni­
ków. Skutkiem  wzrastającej 
drożyzny, otrzymali robotnicy 
tu tejszych zakładów- p rzem y­
słowych nowe podwyżki płac. 
T a k  więc robotnicy, p racujący 
w zakładach przem ysłow ych 
w Porębie , Krawczyka, Erblego
1 Ferrum , otrzymali 45 proc. 
za wrzesień  i 60 proc. za p a ź ­
dziernik b. r.

R ok ow an ia  z m eta low cam i.  
Dotychczasowe rokowania  o 
podw yżkę  płac między zwią­
zkiem metalowców a przem y­
słowcami nie dały żadnego 
rezultatu. Na m em orjał zwią­
zku metalowców dali p rzem y­
słow cy odpowiedź, że zga­
dzają się na podwyżkę, lecz 
o 45 proc. za wrzesień o 60 
proc. za październik, od płac 
lipcowych. Narazie nie wia­
domo, jak  ta spraw a została 
załatwiona i czy robotnicy 
zgodzą się na tę propozycję.

W sp raw ie  oddym ienia Z a g łę ­
bia. Spraw a oddym ienia Z a­
głębia D ąbrow skiego , która 
ze względów bygjeny posiada 
p ierw szorzędne znaczenie dla 
tutejszych mieszkańców, zo­
stała omówiona na jednym  z 
zebrań, zainicjonowanym przez 
pow iatow y urząd  zdrowia.

Skutkiem  małego z a in te re ­
sowania się tutejszych odpo ­
wiednich czynników, akcja ta

nie nabrała należytej siły, jak ­
kolwiek nie została pogrzeba­
na. Na ostatnim zebraniu  w 
sprawie oddymienia Zagłębia 
Dąbrowskiego, postanow iono 
zwrócić się z odezwą do wiel­
kiego p rzem ysłu  za pośredn i­
ctwem rady zjazdu i towarzy­
stw a przemysłowców, ażeby 
w zakładach, w których istnie­
ją  racjonalne paleniska, zwró­
cono uwagę na dokładną o b ­
sługę, a w tych, w których 
jeszcze  nie ma nowszych kon ­
strukcji, dążono do ich zapro­
wadzenia. jednocześn ie  po­
stanowiono wystąpić za po ­
średnictwem władz fp rze łożo-  
nych z inicjatywą wznowienia 
p ro jek tu  ustawy o oddymieniu.

Z  teatru
W  niedzielę dnia 1 paździer­

nika o godz. 8  i pól wieczo­
rem odbędzie się w Sosnowcu 
w sali narodowego zjednocze­
nia ludowego przy teatrze wie­
czór tańca i arji operowych. 
Grupa artystów tej miary co 
p. Zofja Pflancówna, prima- 
ballerina opery warszawskiej, 
p. Turzański, tenor liryczny 
optrv  paryskiej p. Kalinowska 
śpiewaczka koloraturowa oper 
włoskich pod kierownictwem 
znanej artystki dra'matycznel p. 
Modzelewskiej — daje gwaran­
cję, że program nadzwyczaj u- 
rozmaicony w ich wykonaniu 
pozwoli publiczności naszej 
spędzić wieczór pełen wrażeń, 
prawdziwie artystycznych.

Bdety na powyższy koncert 
są do nabycia w cukierni war­
szawskiej

I f i t i l  t l i t a t i
Komitet w yb orczy  centrum . W

niedzielę, dnia 24, o godz. 10 
rano, w  sali b. dyrekcji Tow. 
kredyt, ziem. przy ul. L eonar­
da, odbyło się zebranie orga­
nizacyjne komitetu w yborcze­
go, pod egidą centrum

Na zebraniu tym, po refe ra ­
tach inż. Zbikowskiego i mec. 
Chabielskiego, wybrano kom i­
tet w yborczy , do którego w e­
szli pp. W eso łow ski, w icep re ­
zes związku sekre tarzy  gmin­
nych, Czarnecki, Tołubiński, 
Bilski, Paliński, Zieliński, Bo­
gucka i Kazubiński (ten o s ta t ­
ni w charakterze  sekre tarza  
komitetu).

T egoż  dnia, o godz. 3 po 
poł., w sali teatralnej u rzą ­
dzono wiec agitacyjny, na rzecz 
sp raw y centrowej.

Przem awiało kilku mówców, 
jak  mec. Chabielski, HuFkie- 
wicz, i inż. Zbikowski, ale 
wiec pozytyw nych wyników 
nie dał, z pow odu niesforno­
ści czynników lewicowych, k tó­
re nie przebierają  w  środkach, 
byle  tylko nie doprowadzić 
do porozum ienia między ludź­
mi odmiennych przekonań.

Nie idzie tu  o forytowamie 
tych albo innych wpływów, a- 
le na wiecu pp. lewicowcy p o ­
winni byli zachować się p rzy ­
zwoicie, a to tymbardziej sko ­
ro kartuazja prezydjum  pozw o­
liła im na długie oracje (co 
było wielkim błędem).

Niektórzy z tych panów po- 
przychodzili w stanie n ie trzeź­
wym, a z za kołnierzy, za któ­
re nie wylewają, wyglądał im 
praw dziw y djabeł bolszewicki, 
udający niezręcznie socjalistę.

W  końcu zrobiła się burda, 
z odśpiewaniem słynnego „S ę­
dziami wówczas będziem  my"!

Policja  nie reagowała, w y­
czekując widocznie na r ę k o ­
czyny. A pałka m oralna to nic?

Z resz tą  należało pijanych u- 
sunąć z sali. W  takich w arun­
kach, m ożeby lepiej było za­
niechać wieców nawet partjom, 
które już pozyskały  szeroką 
popularność, a m ogą wiele z 
niej stracić na tłumnych ze­
braniach publicznych, rozbija­
nych przez m ongoło-afrykań- 
ską  obstrukcję .

Najlepiej [ zgromadzić się 
poufnie, za zaproszeniami, we 
w łasnych lokalach, a po nakre ­
śleniu wytycznych i przyjęciu 
rezolucji, szerzyć przez m ę­
żów zaufania coraz to rozle ­
glej sza agitację, celem os ta ­
tecznego ustalenia list i p rze ­
prow adzenia  kandydatur, dzia­
łając też drogą  odezw-ułotek, 
p lakatów i własnej pracjr

Ze stow, urzędników państwo­
wych. Zebranie  ogólne człon­
ków stow arzyszenia  urzędni­
ków państwowych, odbędzie 
się dnia 29 września rb., w sa­
li klubowej b zamku bisku­
piego.

Sprawdzanie list wyborczych.
będzie trwało w Kielcach do 
dnia 5 października, zaś oso­
by, którym zarzucono niepraw ­
ne figurowanie na listach, m o­
gą bronić się do tegoż terminu.

K o n f e r e n c j a  nauczyciel­
ska. Pow iatow a konferencja 
nauczycielska odbyła się w 
Seceminie, pod p rzew odnic­
twem  p. Tomasza. Rakarczy- 
ka, inspek tora  szkolnego, z 
W łoszczowej.

Omówiono kilka ważnych 
spraw  jak: u jednostajnienia p o ­
dręczników, uproszczenia t. zw. 
przym usu  szkolnego, pos ta ­
wienia nauki pisania na po ­
ziomie należytym  i t. d.

W  ciągu 2  lat ostatnich, licz­
ba nauczycieli i uczących się 
wzrosła  w powiecie włoszczow 
skim o połowę.

i  kraju. ■
Rabunek na 5 miljonów marek.

W  ubiegłą niedzielę w W a r ­
szawie w m ieszkaniu u N eu­
manów (Aleje Jerozolim skie  
Nr. 25.), gdy  dc»mownicyI w 
liczbie trzech osób, znajdow a­
li się w  ostatnim pokoju (lo­
kal 5 pokojów), Stefania N eu­
man usłyszała  jakieś p o d e j­
rzane szmery. Spodziewając 
się pow ro tu  ojca spyta ła  czy 
to ojciec. W  odpowiedzi u s ły ­
szała cichy głos obcy:tak, tak; 
aie N. momentalnie podbieg ła  
do podejrzanej s y l w e t k i  i 
schwyciła w  pół. T ym czasem  
d ruga  sylw etka również w żeń­
skim stro ju  zaczęła uciekać z 
pokoju  i w ydostaw szy  się na 
korytarz  zbiegła. Dziwny je d ­
nak chód uciekającej kobiety 
wskazywał, że był to raczej 
przebrany  mężczyzna. Schw y­
tana złodziejka zaczęła się 
bronić. Pom iędzy  kobietami 
nastąpiła  walka. Neumanówna 
schwyciła silnie za w łosy  zło­
dziejkę i wszczęła alarm, ale 
złodziejka w jednej chwili u- 
derzyła ją  jakimś narzędziem  
tak silnie w  głowę, ze N. s tra ­
ciła przytom ność. Złodziejka 
zbiegła, pozostaw iw szy w mie­
szkaniu tylko wierzchnie okry­
cia, dość eleganckie, kołnierz 
na lisach i jeden  bucik. Była 
ona,;jak 's ię  okazało, z w ierzch­
niego ubrania  i obuwia ro z e ­
braną  by  w  czasie kradzieży 
nie czynić szmeru. Rzeczy p o ­
zostawione przez złodziejkę, 
nie wyrównują jednak  strat, 
poczynionych przez złodziejki, 
gdyż zdążyły one ukraść bi- 
żuterji na sum ę 5 mil. mk. Po- 
szukiwaniahta złodziejkami pro 
wadzi urząd  śledczy, mając na­
dzieję wobec posiadania  czę­
ści garderoby  złodziejki, spraw  
ców kradzieży zdemaskować.

Ostatiiie wklei,
(P rzez  telefon.)

Ateny, 28 września.
Cały garnizon tu te jszy złą­

czył się z rewolucjonistami. 
Bawiący w A tenach ks. Paw eł  
został aresz tow any i uwięzio­
ny na pokładzie statku szkol­
nego.

W arszaw a, 28 września.
W  dniu dzisiejszym gene­

ralna kom isja w yborcza re je ­
strow ała  listy państw ow e zło­
żone w terminie wyznaczonym  
w ustawie. Na plenum tejże  
komisji prof. Buzek imieniem 
P.S.L. zapro testow ał przeciw 
nazwie listy nr. 3, k tóra 
brzmi: „Lista P.S.L. W y z w o ­
lenie i lewicy ludowej", uza­
sadniając p ro te s t  swój tym  
że i lista nr. 1 , nosi nazwę 
P. S. L , możliwe więc będą  
nieporozumienia. P ro te s tu  prof 
Buzka kom isja nie uwzględ­
niła.

P rzy  liście nr. 5 (lista związ­
ku p ro łe tarja tu  wsi i miast) 
członkowie gen. komisji w y ­
borczej Tom aszew ski i P użak  
oświadczyli, że wyraz proleta-  
r jat m oże wprowadzić w  b łąd  
wielu wyborców. Do tego sa­
m ego w yrazu w tytule tej li­
s ty  mają pretensję  P. P. S .  
i N. P. R., tym razem  zaś są ­
dząc z nazwiska p ierw szego 
kandydata  p. Łańcuckiego, pod  
tym w yrazem  ukryw ają  się 
komuniści. Generalna komisja 
w yborcza uznała te w yw ody  
za słuszne i zażądała od ko­
munistów, aby w ciągu 24 go ­
dzin zmienili ty tuł listy, w  
przeciwnym bowiem razie ca­
ła lista będzie  unieważniona.

Ateny, 28 września.
Gen. Papulos, b. g łów nodo­

wodzący w  Azji Mniejszej 
pertrak tow ał w  imieniu rew o­
lucjonistów z rządem  i uzy­
skał zapew nienie o abdykacji 
króla. Nowy rząd utworzy 
gen. Niderlo, stronnik  Venize- 
losa. Koła monarchist, yczne 
nie stawiają żadnego oporu.
5 loterja  p a ń stw o w a  18 dzień  

ciągnienia.
W y g ra n a  300.000 mk. padła 

na nr. 40984, wygrana 100.000  
na nr. 36597, po 25.000 na nr. 
7026, 16778, 53487.

Giełda urzędowa.
W arszawa, 29 września. 

Dolary  8500  
Fun ty  szterl. 37,600  
Franki franc. 645 
Marki niem. 5.10  

korony czesk. 265
„ austr. 11

GIEŁD  A ^G D A Ń SK A . 
Marki poi. 19.60  
D olary  1710  
Fun ty  szt. 7800

Sosnow iec, 27 w rześnia
W czora jszy  kurs marki nie­

mieckiej w Sosnow cu 5.00 
do 5.20.

Sam odzielna 4 0 7 2 -3 - 1  

MASZYNISTKA- 
KORESPONDENTKA

polsko-niem iecka,  z g ru n to w n ą  zna­
jom ością języka  niemieckiego, p o ­
szukiw ana do je d n e j  z w iększych  
fabryk w  okolicy Zawiercia . O prócz 
w y n ag ro d ze n ia  m ieszkanie , opał i 
św iatło  w  natu rze .  Oferty, w ra z  z 
odpisami św iadectw , k ie row ać na­
le ży  do Adm. „Iskry" pod  “Ł. 1000“.

K O L E G J U M  K O Ś C I E L N E  P A R A F J I  
EWANGELICKO-AUGSBURSKIEJ w Sosaowcu
podaje do wiadomości wszystkich swych Parafjan, że 1 go 
października r. b. zaraz po nabożeństwie, w kaplicy p. p. 
Dietel w Sosnowcu odbędą się bardzo ważne obrady w 
sprawach parafialnych, jaknajlicznisjszy udział w których 
jest nader pożądany. Dnia 30 września r. b o godzinie 6  ej 
wieczorem odbędzie się zwykłe zebranie samego KoUgium 
i Rady Kościelnej. 4 0 5 3



OGŁOSZENIE
Magistrat miasta Sosnowca niniejszym podaje do 

ogólnej wiadomości, że na skutek zarządzenia Generalne­
go Komisarza W yborczego, termin wyłożenia spisów 
wyborców do sejmu i senatu do publicznego obejrzenia 
przedłużony został do dnia 5 października 1922 r. włącznie.

MAGISTRAT.
S o s n o w i e c ,  d n .  27 w r z e ś n i a  1922 r .

4048 2 2

<  P IE R W S Z O R Z Ę D N Y  ZAKŁAD T A P IG ERSKO-DEKOHACYJHY < 
 ̂ BOLESŁAWA RATAJSKIEGO

|  w Sosnow ca, N iem iecka Nr. 5 3592 12 9

4 p r z y j m u j e  w s z e l k i e  z a m ó w i e n i a  w  t y m  z a k r e s i e .  P r z e r ó b k a  s t a -  
.7  —  _  r y c h  m e b l i  i m a t e r a c y ,  z a k ł a d a n i e  f i r a n e k  i t .p .  •-  — —
P  >; W y k o n a n i e  s o l i d n e ,  c e n y  b .  u m i a r k o w a n e .  :-: '•<mr

A .  '*r

%m iisiasść Pasie na rei 1923!**®
m
I l i  K t ó r a  z  P a ń  z e c h c e  s i ę  ł a d n i e  u b r a ć  n i e c h  s i ę  z g ł o s i  d o  n a j s o ­

l i d n i e j s z e g o  m a j s t r a  p r a c o w n i  s u k i e n  i k o s t j u m o ' w  d a m s k i c h ,  
k t ó r y  s a m  p r o w a d z i  p o d  w ł a s n y m  k i e r o w n i c t w e m  2 1 5 3 - 2 1 - 3

M. Wajss?, Sosnowiec, ul. M odrzejewska 33.

P r z e k o n a n e  s i | !„ C e n y  25 p r o c .  t a n i e j ,  j a k  g d z i e i n d ź i e j .  N a  
|  s k ł a d z i e  w i e l k i  w y b ó r  w s z e l k i c h  d o d a t k ó w

H N : mm
m qkox  m m nonm ou®  m m n o n o
5 Na świadectwa z 4  i 6 klas I §
f  /  . ^ w
% młodzież i osoby dorosłe zaniedbane w nauce, pici obotga 
'f w ciągu 8—10 miesięcy przygotowują siły rutynowane w go- 

dżinach w eczorowych. Zapisy codziennie od 4 -6 .  roie- 
l szkanie W. KOWALSKIEGO ulica 3 go M?ja Ns 28 (róg ^  
I Starososnowieckiej) przedłużone do 5 go października. jQ| 
* Lekcje rozpoczynają się nieodwołalnie 6 października

mmon m mmmmm® #• k o m o m ®
BAĆŹHOSĆm BflĆZHOSi!!!
Wielki wybór gotowych kołder 
wetowanych pierwszej pracow­
n i w Sosnowcu. Piłsudskiego 44.

SUE OGWZEfUL
£d0EB5SHBHa*8B ^ ^  ttasw iWSS

Zaofiarowane 10 ińk, sa wyroś.

z a k ł a d

T
p o t r z e b n a  z d o l n a  s k l e p o w a  d o  

s k l e p u  r z e ź n i c z e g o .  S o s n o w i e c ,  
W a r s z a w s k a  14. 3989-3

e c h n i k a — k o n s t r u k t o r a  z  p r a k t y ­
k ą  b i u r o w ą  i w a r s z t a t o w ą  p o ­

t r z e b u j e  o d  z a r a z  T o w a r z y s t w o  
A k c y j n e  M i j a c z o w s k i c h  O d l e w n i  
s t a l i  i z a k ł a d ó w  m e c h a n i c z n y c h  
„ B r a c i a  B a u e r e r t z 11 w  M i j a c z o w i e  
p o c z t a  M y s z k ó w  z i e m i a  P i o t r k o -  
w s k a “ . 4029 2
p o t r z e b n y  z d o l n y  k o w a l .  P o g o ń ,  
r  B ę d z i ń s k a  40 . 4046 1
P o t r z e b n y  z d o l n y  k a r m e ł a r z  d o  
8 f a b r y k i  c u k r ó w  e w e n t .  j a k o  
w s p ó l n i k .  W i a d o m o ś ć  S o s n o w i e c ,  
M o d r z e j o w s k a  43 . W a r z y ń s k i .

4045-2
O o t r z e b n y  z d o l n y  k o r e p e t y t o r  d o  
s l e k c j i  n i e m i e c k i e g o  i a l g ę  
W i a d o m o ś ć  I s k r a .

a l g e b r y .
4050-T

Pierwsza 
Dąbrowsla Fabryka

w yrobów  z m arm u ru , 
k am ien ia  i c e m e n tu  
o ra z  P ra c o w n ia  A r­
ty s ty c z n o -R z e ź b ia r -  
M i. s k a  

F. FOCłłTMAM
w D ąbrow ie G órni­

c z e j n a  K edenie.
■WYKONYWA;

Portrety, figury religijne, figury ale 
goryczne z kamienia, marmuru i g ’psu
P om n ik i i groby. Groby m er#  . 

w ane.
TO0ZAKI ,D 0  08 fRŻENIA SiA- 
RZĘDZ1. ŚCIERNICE do sz lifow ania na 
sucho. Roboty kościelne: G itar**. am­
bony, chrscis ln ic® , K ro p ie ln iea  P om ­
niki ścienne i  t. p. —  R o lo ty  meblo­
we: BLATY BILARDOWE, STOLIKI. 
UMYWALNIE. T ablice do celów  eick- 

g  trycznyeh . Waaelkśe roboty  budow lane 
i  w óhodsąee w zakres kamieniarski ,  
i  ROBOTY Z CEMENTU. Sehody m ozai- 
1  bowe, schody betonow e, p ły ty  tro tu -  
I  arow e rn ry  i  posadnlti. roboty  b rn ­
ij k a rsk ie  1 kanalizacy jne i  w szelk ie  ro -

Iboty hodowlane, w cho d zące  w  zak res 
betonowy. 1725— 1 0 — 7

j P csssk iw ajaa  sak. 10 aa  w yras, j
S S ł o d y  h a n d l o w i e c  z  b r a n ż y  k o l o n ­
ii!  j a l n o - s p o ż y w c z e j  p o s z u k u j e  p o ­
s a d y  o d  z a r a z .  Z g ł o s z e n i a  d o  I s k r y  
B ę d z i n ,  p o d  „ m ł o d y 11. 4033-2

Sz  o f e r - ś l u s a r z  z  22 l e t n i ą  p r a k t y ­
k ą  p o s z u k u j e  p o s a d y .  Z g ł o s z e ­

n i a  d o  I s k r y  w  S o s n o w c u  p o d  
„ S z o f e r 11. 4054-2
z d e m o b i l i z o w a n y  p o r u c z n i k  W .  P .  
L z  k r ó t k ą  p r a k t y k ą  b i u r o w ą  i k u r ­
s e m  b u c h a l t e r j i  p o s z u k u j e  p o s a d y  
w  m i e j s c u  l u b  11a G. Ś l ą s k u .  W i a ­
d o m o ś ć  d o  a d m i n .  I s k r y  p o d  „ P o ­
r u c z n i k .  4063-3

i s p r a e s f f a i .
80 m b,fg*  w y r as .

W IE L K A  TANIA W Y S P R Z E D A Ż  REZTEK ! ( W Y s p r z e d a ż  r e s z t e k  o d b t w a  s i ę  w  n a s z e j  S p ó ł c e  t
 Ż Z Z Z Z Z r .  D W A  R A Z Y  W  R O K U . )  -----

sk o rzy stać  nabycia tan ich  re sz tek , k tó re  zosta ją  ze sz tu k  w ielk ich  
po cenie w fasnych kosztów  nastypające; (R e- 

dam akie R b  p łaszcze. R esztk i te

Chcąc dać możność w szystk im  Czytelnikom  „ Isk y “ sito rzystac  n 
STARYCH ZAPASÓW postanow iliśm y w ysy łać każdem u Czytelnikow i „Iskry* 
sz tk i podzielone są na 4 g a tu n k i i  n ad a ją  s ię  na śliczne m ęsk ie  ubran ia . kostium y

z m ste rja ló w  ubraniow ych p ierw szo rzędnych  fabryk, czysto w ełniane, pełnej szerokości, we w szy stk ich  kolorach)
Ze sz tu czk i sprzedaw ane były n nas po:

Gatunek „A ’ .Mkp. 12 900 za 3 metry 6.000 za metr
*B“ „ 15 900 „ 7 000
„C „ 20 500 „ 8.000 ,,
r  „ 24.800 . „ 10 000 .

Do każdej re sz tk i na żądan ie K lie a ta |w y s jJ im y  kom plet podszew ki pod m arynarkę , kam izelkę , spodnie, kieszeni 
i do rękaw ów  po Mk. 6 . 5 0 0 - w yższy gatunek  po Hk, 8 .0 0 0 — i najw yższy g a tu n ek  po Mb. 9 .5 0 0 —

RESZTKI m  PALTA JEslEflUSE LUB ZIMOWE.
G a t u n e k  „ A “ M k p .  19.250

„ B “ „ 25.500
„ C “ „ 29.700
„ D “ „ 36.250

U$rAGA: Przy ?amówieniach na
następujący  k u p o n :

n a  p a l t o  1 M a t e r j a l y  t e  s ą  g r u b e ,  m i ę k k i e ,  
„ ! w  ł a d n y c h  k o l o r a c h ,  n a  l e w e j

s t r o n i e  m a j ą  k r a t ę ,  z a m i e n i a j ą c ą  
p o d s z e w k ę .

W y s y ł a  s i ę  p o c z t ą  z a  p o b r a n i e m .  
( P ł a c i  s i ę  p r z y  o d b i o r z e ) .  O p a ­
k o w a n i e  i i p r z e s y ł k a  o d  I d o  3 - c h  

r e s z t e k  M k p .  1000 
tę tan ią  sprzedaż r e sz te k  obow iązkow o je s t  załączyć w liście  przy zamówieniu,

■sr=ą

.£2*.u

I f i i n n n  n s  ł s n i s  o n r i o d s i 1 w a r s z a w s k a  s p ó ł k a  r»iAMUFAKTiiR8WAMljJUll Ha IfiHIą SfJlŁEUdŁ IQdUGAi W arszawa, ja s n a  18-30 . Tel. Z43-80 i 17 -28

WBŻm: WRZESIEŃ I PAŹOIIERN & 1822
C z y t e l n i k  „ I s k r y 11 I m i ę  i N a z w i s k o  ...
P o c z t a  - ..................W i e ś .................. - N r .  d o m u  P o w i a t  ----- -..................Z i e m i a -

BACZNOŚCI Kupon powyższy służy na nabycie ty ch  t a n i c h , r e s ż t e k  i jest, ważny tylko na p r z e c ą g  tych  dwóch miesięcy.
Jesteśmy pewni, żo Ozytelni-'y . I s k 'y *  o trzym aw szy  od nas taką  lub kilka re sz tek  zosG ną  naszymi sta łymi Klien­

tami i będą niezawodnie żądać iune tow a  y. k tó re  są opisane w nowym cenniku, a t»kowy dołączamy do każdej resztk i
bezpłatnie. Zamówienia wraz z dołączonym kuponem nadsyłać pod adresem;

W*r*xmwmka S p ^ ł f e a  M a n u f a k t u r o w a  Warszawa, Jasna 10-20. Telefon 243-80 i 171-28.
Przybywających do Warszawy osobiście prosimy o przedstaw ienie  pr»y kupnie p iwyżsitego kuponu 3542

Automobile!
m m m m i us p fu ii i is  m i  M i t ? :
2 N. A. G. 10/30 P. S. Pbaeton 6 — osobowy.
1 ,, „ „ eleg. Sport Phaeton 4 — osobow-yr.
2 „ „ „ Limousine.
2 Hansa Lloyd 18/60 P. S. Phaeton 6 — osobowy.
1 , ,, ,. ,, Chassis. '  406 6 — 2 - 1
1 Brennabor 8/24 P. S. Phaeton 6 — osobowy, 
ł ,, „ ,, wóz ciężarowy 750 kg.
Wszystkie maszyny kompletne z elektrycznym światłem 

i transformatorem, 
ł Hansa Lloyd dwu—tonnowy automobil z przyczepnym wozem 

ciężarowym.

AUTOMOBIL-u ZUBEHOER, G. ra. b 
GLIWICE, Wiihelmstr. 28

JENERALNE PRZEDSTAWICIELSTWO

I  0 . 1 . ! » i  G, Brseisbur H im  & H w a  Lisi

H .

Z p o w o d u  w y j a z d u  j e s t  p o k o j  z  
k u c h n i ą  d o  o d s t ą p i e n i a  i z  c a ł e m  

u m e b l o w a n i e m  d o  s p r z e d a n i a .  P o ­
g o ń  D ł u g a  11 . Ł u g o w o j  4060-1

W i l k  m i e s z a n i e c ,  s u c z k a ,  4 m i e s i ę ­
c z n a ,  d o b r z e  u t r z y m a n a  d o  

s p r z e d a n i a .  S o s n o w i e c ,  K o ł ł ą t a j a  
10, d o z o r c a  w s k a ż e .  4063-1
C o r t e p i a n  u ż y w a n y  s p r z e d a m  z a r a z  
1 t a n i o .  B ę d z i n  k s i ę g a r n i a  Z m i -  
g r o d a .

4071 1

L  &
30 mk.

k a l e
z a  w y r a z .

J o s z u k u j e  s i ę  p o k o j u  p r z y  r o d z i ­
n i e .  W i a d o m o ś ć  „ I s k r a 11 4070-1

d o  s p r z e d a n i a  z  u r z ą d z e ­
n i e m  i  t o w a r e m .  “W i a d o m o ś ć  

„ I s k r a " .  4 0 1 3 - 2

O o m  o r a z  s t o d o ł a  d o  s p r z e d a n i a  
w  C z e l a d z i  n a  u l i c y  Ż a m u r n e j .  

W i a d o m o ś ć  B y t o m s k a  10 . F .  G r u s z ­
ka'. 3871-1

Oo m  s p r z e d a m  n a  K s a w e r z e  7 u -  
b i k a c j i ,  c h l e w y  2, w o z o w n i a ,  s t o  

d ó ł k a  z  g r u n t e m ,  ł ą k a l u b b e z  W i a  
d o m o ś ć  u  C z e r n e g o  w  B ę d z i n i e .

4032-2

Sa m o c h ó d  l 1/* t o n n y  w  r u c h u ,  n a  
p o m p o w a n y c h  g u m a c h  d o  s p r z e  

d a n i a .  M ł y n  S z p e r l i n g a ,  B ę d z i n .
4037-2

Z p o w o d u  w y j a z d u  w ó z  d o  s p r z e ­
d a n i a  w  d o b r y m  s t a n i e .  W i a d o ­

m o ś ć  S o s n o w i e c ,  u l .  N o w o k o ś c i e l -  
n a  A n i o ł e k .  4047-1

Łó ż e c z k a  d z i e c i n n e  ż e l a z n e  z  s i a t ­
k a m i ,  k o ł y s k i ,  w ó z k i  s p o r t o w e  

s p r z e d a j e  K o r p a k .  S o s n o w i e c - P o -  
g o ń ,  O r l a  18 . C e n y  k o n k u r e n c y j n e .

4062-3

H CS i  KS 
I 80  m k .  a a  w y r s s  |

Po t r z e b a  j e s t  5 .000.000 m k p .  z a r a z  
d o  p r z e d s i ę b i o r s t w a  k i n o  t e a t r u  

w  Z a g ł ę b i u ,  k t ó r e  w  k r ó t k i m  c z a ­
s i e  b ę d z i e  o t w a r t e .  W i a d o m o ś ć  w  
a d m i n .  „ I s k r y 11 w  S o s n o w c u .  W a ­
r u n k i  d o  u m o w y .  4° Ł‘5-3

Za w i a d o m i e n i e .  Z a w i a d a m i a  s i ę  
p a r a f j a n  F i l j a ł u  E w .  A u g s b .  w  

D ą b r o w i e  G. i ż  w  d n i u  8 p a ź d z i e r ­
n i k a  b . r .  o d b ę d z i e  s i ę  n a b o ż e ń s t w o  
w  j ę z y k u  p o l s k i m  w  p o ł ą c z e n i u  z  
K o m u n j ą  Ś w . ,  z a ś  p o  n a b o ż e ń s t w i e  
z e b r a n i e ,  n a  k t ó r e  p r o s i  s i ę  o  l i c z ­
n e  p r z y b y c i e .  W s z y s t k i c h  p a r a f j a n ,  
k t ó r z y  n i e  w n i e ś l i  s k ł a d k i  k o ś c i e l ­
n e j  z a  1921/22 r o k  p r o s i  s i ę  o r y ­
c h ł e  w p ł a c a n i e  t a k o w e j .  Z a r z ą d .

4055-1

20 rek. wyraz.

s d o w ó d  o s o b i s t y  w y d .  p r z e z  g m ,  
Z a g ó r z e .  4022-2

To i w j a  G l a s m a n  z g u b i ł  d o w ó d  o s o ­
b i s t y  w y d a n y  p r z e z  g m i n ę  G ó r a  

P u ł a w s k a ,  p o w .  K o z i e n i c e .  U c z c i ­
w y  z n a l a z c a  z w r ó c i  z a  n a g r o d ą  d o  
„ I s k r y "  w  S o s n o w c u .  4 0 /7  2

Y y g m u n t o w s k i m  W ł a d y s ł a w o w i  i 
L R o z a l j i  n a  s t a c j i  Z ą b k o w i c e  s k r a  
d z i o n o  p o r t f e l  z a w i e r a j ą c y :  30 ,000 
m k p .  g o t ó w k ą ,  p a s z p o r t y  w y d a n e  
p r z e z  m a g .  m .  S o s n o w c a ,  6 s z t u k  
f o t o g r a f j i  i w i e l e  i n n y c h  o s o b i s t y c h  
d o k u m e n t ó w .  U p r a s z a  s i ę  o z w r o t  
d o  „ I s k r y 11. 4014-2

Be r s z  G a n c w o j c h  z g u b i ł  k a r t ę  d e ­
m o b i l i z a c j i  w y d a n ą  p r z e z  B a o n  

w a r t o w n i c z y  N r .  2/ 1I I .  4030-2

B a r t k o w i a k  W o j c i e c h  ( r o c z n .  1899) 
0  z g u b i ł  k a r t ę  d e m o b i l i z a c j i ,  w y d .  
p r z e z  P K U .  K r o t o s z y n .  4°34 -2

Ed m u n d  K i e c h e r  z g u b i ł  d o w ó d  o -  
s o b i s t y  w y d .  p r z e z  m a g .  m .  S o ­

s n o w c a .  4068-3

j a n k i e l  K a l m o w i c z  z g u b i ł  d o w ó d  
J  o s o b i s t y  w y d .  p r z e z  m a g  m .  D ą  
b r o w y .  3 9 8 3 - 1

Su r a  F r a j l a  j a s k i e r o w i c z  z g u b i ł a  
d o w ó d  o s o b i s t y  w y d .  p r z e z  m a g .  

w  S o s n o w c u .  3587 i

Ad a m c z y k  P i o t r  z g u b i ł  k a r t ę  d e ­
m o b i l i z a c j i  w y d .  p r z e z  8 d y o n  

s a m o c h o d o w y .  3990 1

j ó z e f o w i  K o s s o w i  s k r a d z i o n o  z e  
J  s k l e p u  p o r t f e l  z  o s o b i s t y m  d o ­
w o d e m  i r ó ż n e m i  k w i t a m i .  3991-1

Z g u b i o n o  ś w i a d e c t w o  o l i c z b i e  L s p a d k o b i e r c ó w  p o  A n t o n i n i e  P o ­
g o d a ,  w y d a n e  p r z e z  u r z ą d  g m i n y  
P i ń c z y c e  w d n .  18 w r z e ś n i a  r .  b. 
z a  1. 2455 . 4020-2

Sz a r f  A b r a m  z g u b i ł  p a s z p o r t  w y d  
p r z e z  w ł a d z e  n i e m i e c k i e .

4001-1

Oa p i d z e  J ó z e f o w i  s k r a d z i o n o  k a r ­
t ę  d e m o b i l i z a c j i ,  w y d a n ą  p r z e z  

10 p .p .  w  Ł o w i c z u  i d o w ó d  o s o b i ­
s t y  w y d .  p r z e z  g m .  K o z ł o w .

400H-1

i | a r e k  K o p e r  z g u b i ł  k s i ą ż k ę  z  K a -  
!ł! s y  C h o r y c h  w y d .  p r z e z  k o p .  
„ M o r t i m e r 11. 4° 57-3
Y a g i n ę ł o  z a ś w i a d c z e n i e  d e m o b i l i -  
L z a c j i  w y d a n e  n a  i m i ę  R o m a n a  
S z y p o s z a '  w y d a n e  p r z e z  k a d r ę  
s z w a d r o n u  z a p a s o w e g o  ż a n d a r m e -  
r j i .  4067-1
S j o w a k  W i n c e n t y  z g u b i ł  p a s z p o r t  
I* p o l s k i ,  w y d .  p r z e z  g m .  M i e r z ę ­
c i c e  p o w .  B ę d z i n .  4 0 36-2

To m a s z  Z i e l n i k  z g u b i ł  k a r t ę  p o ­
w o ł a n i a  w y d .  w  P K U .  B ę d z i n  i 

d o w ó d  o s o b i s t y  w y d .  w  g m .  W o l ­
b r o m .  4040-2
7 g u b i o n o  p o r t f e l  w  k t ó r y m  z n a j -  
L d o w a ł a  s i ę  k a r t a  p o w o ł a n i a  w y ­
d a n a  p r z e z  P K U .  B ę d z i n  i t y m c z a ­
s o w e  z a ś w i a d c z e n i e  w y d .  p r z e z  
m a g .  S o s n o w c a  n a  i m i ę  E .  A g d a n i  
r ó ż n e  k w i t y .  Ł a s k a w y  z n a l a z c a  
z w r ó c i  z a  n a g r o d ą  d o  I s k r y .

4052-1
| I a t y ś k i e w i c z  S t e f a n  z g u b i ł  k a r t ę  
h i  p o w o ł a n i a ,  w y d .  p r z e z  o f i c e r a  
e w i d e n c y j n e g o  w  J ę d r z e j o w i e .  
Z w r ó c i ć  I s k r a  D ą b r o w a .  4056-3  
San G a r n c a r z  z g u b i ł  p a s z p o r t  w y -  

J  d a n y  p r z e z  g m .  M l e r c i e ,  p o w .  
C h r u b i e s z ó w .  4051-3
I f u ś m i e r c z y k  W ł a d y s ł a w  z g u b i ł  

k a r t ę  z w o l n i e n i a  w y d a n ą p r z e z  3 
p. s t r z e l c ó w  p o d l i a l a ń s k i c h  w  B i e l ­
s k u  i p o b y t  k a r t a  w y d .  p r z e z  k o p .  
„ K a z i m i e r z 11 i k s i ą ż k a  K a s y  C h o ­
r y c h  w y d .  n a  k o p a l n i  „ K a z i m i e r z " .

4 0 6 1 -3

F i u k  M a r c i n  z g u b i ł  p a s z p o r t  w y d .  
p r z e z  u r z ą d  g m i n y  W ł o d z i s ł a w ,  

k s i ą ż k ę  K a s y  C h o r y c h  z  S o s n o w c a  
i ś w i a d e c t w o  z  k o p a l n i  „ S a t u r n 11.

4058-1

J a n i n a  Ł a s z e w s k a  z g u b i ł a  d o w ó d  
o s o b i s t y  w y d .  p r z e z  m a g .  m .  

D ą b r o w y .  4021-2

Po s z u k u j e  p a n i e n k i  d o  5- c i o  l e t ­
n i e j  d z i e w c z y n k i ,  p o ż ą d a n e  s z y ­

c i e .  Z g ł o s z e n i a  S o s n o w i e c ,  D ę b l i ń ­
s k a  J\» U ,  m .  25 . 3999-3
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